ADORACJA NAJŚWIĘTSZEGO SAKRAMENTU
NA I NIEDZIELĘ LUTEGO
V Niedziela Zwykła B, 4 lutego 2018 r.
Wszyscy Cię szukają

Jezu Chryste, Synu Ojca posłany na świat, 

uwielbiamy Cię i hołd Ci składamy.

Ty jesteś darem Ojca dla świata, 

choć nie wszyscy tak Cię przyjmują.

W Twojej Ewangelii słyszymy słowa Apostołów 

Wszyscy Cię szukają.

Ludzie szukali Cię, bo widzieli jak uzdrawiałeś chorych, 

uwalniałeś ludzi od złego ducha, przebaczałeś grzechy.

Wszyscy Ciebie szukali, 

bo Ty byłeś ich prawdziwą nadzieją.

My też Cię, Panie, szukamy, 

bo czasem doświadczamy zagubienia 

i na nasz ludzki sposób nie znajdujemy wyjścia.

Modlimy się więc z bł. Pawłem VI:
Chryste, Ty jesteś nam koniecznie potrzebny

byśmy poznali naszą istotę i nasze przeznaczenie.

Jesteś nam koniecznie potrzebny,

by na nowo odnaleźć prawdziwe motywy braterstwa

między ludźmi,

podstawy sprawiedliwości, skarby miłości,

najwyższe dobro pokoju.

Jesteś nam koniecznie potrzebny,

o wielki Cierpiący nasze bóle,

aby poznać sens cierpienia.

Jesteś nam koniecznie potrzebny,

Zwycięzco śmierci,

aby nas wyzwolić od rozpaczy i negacji.

Jesteś nam koniecznie potrzebny o Chryste,

byśmy się nauczyli prawdziwej miłości i zdążali

w radości i mocy Twojej miłości,

naszą znojną drogą

aż do ostatecznego spotkania z Tobą,

umiłowanym, oczekiwanym, błogosławionym na wieki.

(bł. Paweł VI)

Pieśń: Panie pragnienia ludzkich serc

Wszyscy Cię szukają.

Jezu Chryste, szukali Ciebie nie tylko, wtedy, gdy chodziłeś po Ziemi, 

ale szukają Cię także dzisiaj.

Nie wszyscy są jednak tego świadomi.

Ty też wiesz, że nie czynią tego wszyscy, bo Cię nie znają.

Europa szuka rozwiązań społecznych, politycznych i ekonomicznych, 

ale Ciebie nie bierze pod uwagę.

A św. Jan Paweł II prosił ludzi, aby otworzyli drzwi dla Ciebie.

Wiedział, że tam gdzie Ciebie nie ma, 

gdzie nie bierze się Ciebie pod uwagę,

tam nie istnieją dobre rozwiązania.

Przekonujemy się o tym nie jeden raz 

w naszych rodzinach, wspólnotach i w naszym osobistym życiu.

A Ty wciąż dyskretnie z nami jesteś 

i nawet nie wiemy jak wiele Tobie zawdzięczamy.

Dziękujemy Ci, Chryste, za wszelkie dobrodziejstwa, jakimi nas obdarzasz. 

Z głębi serca mówimy Ci:

Dzięki Ci składamy nasz Panie nasz i Boże.

· Dziękujemy Ci, Boże Ojcze, za Twoją miłość, która nas stworzyła, odkupiła i nigdy nie opuszcza.
Dziękujemy Ci nasz Ojcze, za Jezusa Chrystusa, Twojego Syna, którego posłałeś na świat, aby nas zbawił.

· Dziękujemy Ci nasz Ojcze, za Maryję, Najświętszą Matkę, bo dzięki Jej wspaniałomyślnej odpowiedzi Twój Syn, Jezus Chrystus stał się naszym Bratem i Odkupicielem.

· Jezu Chryste, dziękujemy Ci za Twoją nieustanną obecność pośród nas, choć czasem na skutek naszej słabości jej nie dostrzegamy.

· Jezu Chryste, dziękujemy Ci za to, że zgromadziłeś nas w Kościele, w którym prowadzisz nas drogą prawdy i miłości.

· Jezu Chryste, dziękujemy Ci za to, że przez posługę biskupów i kapłanów głoszących Twoją Ewangelię, sprawujących sakramenty święte, pozwalasz nam doświadczać Twojej miłości. 

· Duchu Święty, dziękujemy Ci za to, że przez chrzest powołałeś nas do nowego życia dzieci Bożych.

· Duchu Święty, dziękujemy Ci za to, że w sakramencie bierzmowania umacniasz naszą wiarę a Twoje światło i Twoją miłość wlałeś w nasze serca.

· Duchu Święty, dziękujemy Ci za to, że mieszkasz w nas z Ojcem i Synem, czyniąc nas swoją świątynią.

Pieśń: Dzięki, o Panie. 

Wszyscy Cię szukają. 

Takie słowa usłyszałeś, Jezu Chryste, od Apostołów.

Ja też Cię szukam, Panie.

Szuka Cię moja rodzina, 

szukają Cię niosący w sobie niepokój, zmartwienia,

szukają Cię ludzie doświadczający osamotnienia 

i także ci, którzy nie potrafią się zatrzymać w pośpiechu życia.

Szukają Cię opuszczeni przez najbliższych, przez przyjaciół.

A Ty jesteś zawsze blisko.

Boże nasz, Jezu Chryste, potrzebujemy Ciebie,

Ciebie jedynie i nikogo więcej.

Wszyscy łakną Ciebie, nawet ci, którzy o tym nie wiedzą. 

Głodnemu zdaje się, że szuka chleba, a on łaknie Ciebie.

Spragniony sądzi, że szuka wody, a on Ciebie pragnie. 

Chory marzy o odzyskaniu zdrowia,

a tymczasem jego choroba jest nieobecnością Twoją.

Kto szuka piękna w świecie, ten niepostrzeżenie 

szuka Ciebie, który jesteś 

pięknem całym i doskonałym.

Kto dąży w myślach swoich do prawdy,

ten mimo woli dąży do Ciebie,

który jesteś jedyną godną poznania Prawdą.

I kogo trawi żądza pokoju,

ten pożąda Ciebie, jedynego Pokoju,

w którym odpocząć mogą serca najbardziej udręczone. 

 [G. Papini (1891-1956)]

Proszę więc ze św. Ojcem Pio: 

Zostań ze mną, Panie, 

bo konieczna jest mi Twoja obecność,

żeby nie zapomnieć o Tobie.

Ty wiesz, jak łatwo opuszczam Ciebie.

Zostań ze mną, Panie,

bo jestem słaby.

Potrzebuję Twojej siły, ażeby nie upaść.

Bez Ciebie nie ma we mnie gorliwości.

Zostań ze mną, Panie, 

bo tylko Ty jesteś moim światłem.

Ukaż mi Twoją wolę, 

ażebym usłyszał Twój głos i poszedł za nim.

Zostań ze mną, abym był Tobie wierny.

Moja biedna dusza pragnie być dla Ciebie

miejscem pocieszenia. 

Zostań ze mną, Panie, 

bo robi się późno i dzień się już nachylił. 

Życie przemija, wieczność się przybliża ....

Trzeba odnowić moje siły, abym nie ustał w drodze.

Zostań ze mną, Panie, bo tak Cię potrzebuję

w tej nocy życia pełnej niebezpieczeństw.

Nie żądam pocieszeń Boskich, bom na nie nie zasłużył, 

ale proszę o dar Twojej obecności.

O tak, Panie, proszę Cię, zostań ze mną, 

bo tylko Ciebie szukam, 

Twojej miłości, Twojej łaski, Twojego Ducha.

Kocham Cię i proszę o jedną tylko nagrodę, 

żebym Cię kochał coraz więcej. 

Pieśń: Być bliżej Ciebie chcę

Chwila ciszy na osobista adorację

Ks. Tomasz Rusiecki – Kielce 
